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Wiadomości krajowe.
Z  B e r l i n a ,  dnia 17. L u tego .

O d j e c h a l i  s t ą d :  J W .  Generał-Porucznik  
i G e n e ra ł-Adjutant N . Cesarza Rossyjskiego,  
H r .  O r ł  o w przez Hagę do Londynu.

Cesarsko - Ro6sy jski Sekretarz iegacyi,  Baron 
U n g e r n - S t e r n b  e r g ,  g oń cem  do Peters­
burga.

Cesarsko* Rossyjski strzelec połowy K u s -  
m i r t ,  gońcem  przez H agę  do Londynu .

Z  d n i a  1 8. L u t e g o .
N .  Król raczył Obywatela i D eputow anego  

powiatu,- O  s t e n  , mianować Radzcą Z iem iań­
skim powiatu Regenwaldskiego w  obwodzie  
Regencyjnym Szczecińskim.

N .  Król raczył Plebanowi L ó t z  w Gross- 
Stepnitz, w obwodzie Regencyjnym  Szczeciń­
skim dac order Orła C zerwonego ątej klassy.

O  el j e c h a ł  s t ą d :  Cesarsko- Rossyjski strze- 
J«c p o ło w y ,  A d a m ó w ,  gońcem  do W iednia.

W W  W W  M U V V W

Wiadomości zagraniczne.
R  o s s y a,

Z  P e  t e r s b  u r g a  , d. 28- Stycznia, (star. Bt.)
Reskrypt Cesarski do Generał - Adjutants,  

Generała jazdy H r .  Krasińskiego: „ Z  wiado­

m eg o  Nam  stałego poświęcenia się W a szego  
Jtu Tronow i N aszem u , i gorliwości o istotne 
dobro ojczyzny, i służby publicznej której nie-  
jednokrotne daliście dowody, wybraliśmy W as  
byli do o s o b n e g o , ważnego p olecen ia ,  wyma-  
gającego rościągłych wiadomości,  wielkiej roz­
tropności i czynności niezmordowanej- P o le­
cenie takowe, wypełniliście ku zupełnem u Na­
szem u zadow olen iu , a tern samem nabyliście  
nowych praw do Naszej Jaski i życzliwości,  
w dowód której mianujemy W as Kawalerem or­
deru Ś. W łodzimierza I. klassy, którego znaki  
przesetając przy niniejszem , zostajemy na za­
wsze ku wam przychyini. D .  18. Styczn. 1832.“

W  skutek Ukazów N . Pana do Rządzącego  
Sen atu , z d. 18. b. tn. niżej wymienieni wielcy  
urzędnicy i urzędnicy D w oru Królestwa Pol­
skiego przechodzą vdo Dworu Cesarskiego: 
Wielki Mistrz Hrabia Maxymilian Jabłonowski,  
W ielkim  Mistrzem; Wielki Koniuszy Hr. A le ­
xander Potocki, Wielki m K on iu szym ; W ielki  
Ł ow czy  Hr. A lexander Batowski, Wielkim Ł o ­
w czym ; Marszałek Dworu Hr. Maxymilian 
Fredro, wstopniu  Marszalka Dworu; Koniu­
szow ie:  Hr. Henryk Żabiełfo i Hr. W acław  
Gutakowski, w stopniu  K oniuszych; aM istr*  
obrzędów Jan Kolumna-Zaboklicki, w stopniu  
Mistrza obrzędów.

Przez U k az ,  tegoż dnia dany do Kantoru  
D w oru , przeniesione zostają do D w o ru  Cesar*



238

•k iego :  l )  z ty tu łem Sza mb c ła nó w nas tępne  
osoby,  kiore imały tenże tytuł  we Dwor ze  K r ó ­
lestwa Polskiego:  Ignacy  T u r k u ł ł ,  H r .  Seba-  
• tyan Badeni ,  H r .  W in ce n t y  Raczyński ,  A d a tn  
Łęski ,  T a d e u sz  Dzie rzbickt ,  F ianciszek Skibi-  
cki, H r .  J ózef  So bo lew sk i , J a n  Mieroszewski  i 
H r .  F ry de ry k  Skarbek ; 2) z tytułem Kammer-  
j u nk r ó w ,  nas tępne  osoby,  które mia ły tenże 
tytuł  we D w o rz e  Królestwa Pol sk iego :  A n t o n i  
Wo jc zy ńsk i ,  I gn ac y  D eb o l i ,  H r .  Wa le ry a n  
Krasiński ,  A n t o n i  Borzewsk i ,  J a n  Dziekoński ,  
F ranc i szek  S z e m i o t h ,  Hr .  Ju l i an  Stadnicki,  
X ź ę  Konstanty  Giedroyć,  Hr. L e o n  Grabowski ,  
Ba ro n  E d w a r d  Rastowiecki ,  H r .  A d o l f  Hussa -  
rzewski ,  H r .  J a n u s z  Ros tworowski ,  Eu g en iu sz  
D e s z e r t  i Wac ł aw Łuszczewski .

N i e m e  y.
Z E r f u r t u ,  d n ia  8- L u t e g o .

Of ice rowie  polscy z korpusu G ie ł gud a  p o cz y­
tali  za powinność ,  Król.  P ru sk ie m u  K ap i t an o­
w i ,  który ich za z l ec en ie m  rządu swego  od 
E lb lą g a  aż do naszego  miasta pro wadził ,  ofia­
rować w darze  p ie rśc ień  złoty z p r zy ł ącz e ­
n ie m  nas tępującego p i s m a :  „ N a d s z e d ł  m o ­
m e n t  rozs tania s i ę ,  czc igodny M ęż u !  K r ó ­
tkość czasu 11 i epozwala nam  wynu rzyć  W  Pan  u 
na leż y te  dzięki  za s taranność,  którąś n am  p o d ­
czas podróży  poświęci ł .  P ozn a ł eś  serca n a ­
s z e ,  azalern też o szczerości  życzeń naszych 
p o w ąt p i ew ać  n iebędz iesz .  Nigdy  n ie zap o-  
m n im y  owej  życzl iwości ,  której tyle nam  d a ­
ł e ś  do wo dow ,  i życzymy,  aby n ie ba  zlały na 
W P a n a  wszelkie b ło gos ł awieńs twa ,  którycli  
g o d n y m  być się pokazałeś .  —  Przy jac ie lu  lu­
dzkości  ! powraca j  zd rów i szczęśl iwie na ł o ­
n o  rodz in y  sw oje j ,  i używaj  tam tej p o m y ­
ślności ,  której Ci z serca ca łego życzymy.  —— 
,Niepoprze6tawaj  n igdy  kochać nieszczęś l i -  
wych Po laków i i lekroć spo jrzysz na mały 

. t en  d a r ,  pamiętaj  o n ich.  My wszyscy,  co
list ten p o d p i s u j e m y ,  zawsze Cię  w pamięci  
czułe j  z a c h o w a m y . “

Z  F r i  n k f u r t u  n. M., d. 9. L u te g o .
Dzi s ia j  zrana  o d je ch a ł o  stąd 9 oficerów po l ­

skich pułku 9go p iechoty i ar lyleryi  konne j ,  
którzy wczoraj  po p o łu d n iu  (u p rzybyl i  p rzez 
l i a n a w ę ,  p r zez  Grossge rau  do  Fraricyi .  N a ­
l e ż ą  o n i  do  6 ko lumn jeszcze oczekiwanych .  

W ł o c h y .
Z  M o d e  n y ,  dn ia  6. Lu te go .

Stosownie do ogłoszenia policyi akademicy 
tutejsi m us zą  się wednie  odznaczać przez oso­
b n e  me da le ,  którę irp na szyję zawieszają a za 
pierwszern ud erz en i em  w dzwon y  Ś. A nio ła  

_ .(zaraz po zachodzie s łońca )  udawać się do d o ­
mów swoich ;  bez wyraźnego pozwolen ia  poli­
cyi n iewolno  im uczęszczać a n i  n a  teatr,  a n i n a  

... i n a e  miejsca publ iczne .

F  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dnia 8- L u t e go .

M o n i  t o r  dzis iejszy zawiera  pos ta now ie ­
n ie  Kró l tws k ie ,  s tosownie  do ktorego prawo 
z dn ,  l t .  S ie rpn ia  r. I807. wzg lędem na d z w y ­
cza jnych  pensy i wielkich dygn i t a rzy pańs twa 
nazaw6ze 6ię un i eważn ia .

D/. isiejszy T e m p s  nas tępujący zamieści ł  
ar iykuł r-  „ P e n s y e  I/ .by P a ró w  są za t r zym a­
ne ,  z a pr ow a dz o n o  tylko redukcyą  z 60,000 fr. 
O toż  to całe oszcz ędz en ie ,  zaiste bardzo wiel ­
kie w p o r ó w n a n iu  z b u d że te m  nas zym,  p rze ­
szło 1000 mil .  wy no szą cym !!  O  cudy nad  
cuda mi !  Cały świat zgadza ł  się na t o ,  i e  
tylko nad użyc ie  pens ye  te za pr ow a dz i ł o ,  i s  
z największą n iesp rawied l iwością  i w najwię ­
kszym n ie ładz ie  n ie mi  sz a f ow a no ,  a j edn ak  
zna lazła  s ię  większość ,  za n i em i  głosująca,  
która takim spo so b e m  s u m i e n ie  swoje poli ty-  
czne,  jeśli tych s low użyć się godzi ,  zdradzi ła ,  
— Re zu l t a t  p o d o b n y  mógł  tylko p rzez po ta­
j e m n e  i obce zabiegi  być o s ią g n ię ty m ,  do 
których też l iczymy groźb ę  M m i s l e r y u m , Że 
się chce od s łużby uchyl ić  i I z b ę  rozwiązać,  
w y w ie ra ną  w skrytości  i w poufa łych r o z m o ­
w ach .  L e c z  kraj ich posądza !  I z b a  D e p u ­
to w an y c h  za trzymuje p en sy e  Karola X , ,  a Sę­
dz iowie  potępia ją wszystkich au torów.  T o  
nazywa M in i s t e r y u m  nasze  r z ą d e m  e n e r g i ­
c z n y m . "

P a n  H t i m a n n  m ia n o w an y  został  P r e z y d e n ­
t e m ,  zaś P an  Mart in  du  N o r d  Sekre ta rzem 
Kornmissy i  ś ledzczej  w sp rawie P.  Kcssne ra ,

A re sz t o w a n y  Kapi t an  Kersausie pisał  list 
do  Re dak to ra  S t e n o g r a f u ,  w którym usi łu­
j e  dowieśdŹ,  że jest  zu p e łn ie  n ie w i n n y m  i że  
go  bez na j mnie j sze j  p rzyczyny  do więz ienia 
wt rącono.

R e d ak t o ro w ie  gazet  f rancuzkich ,  R e w o l u -  
c y i  i K u r y e r a  E  u r ó  p e j s k i e g o ,  n a n o w o  
s tanęl i  p rzed S ą d e m ,  a to z p rzyczy ny  artjr* 
kułu w gazec ie  R e w o l u c y i ,  do tyczą ce go  
s i ę  zwołania zg ro ma dz eń  p r y m a r n y c h  na k o ­
rzyść N ap o le o n a  I I .  i ' z a mie szc zon eg o  z uwa­
gami  żar l iwe mi  w G a z e c i e  f r a n c ,  i w K u ­
r y  e r z e .  P a n a  de  G e n o u d e  z więzienia  St. 
P e la g ie ,  gdzie  g o ,  jak w i a d o m o ,  z p o w o d u  
dawnie j szych  wykroczeń  p rassy ,  o sa d zo no ,  
z a p r o w a d z o n o  do  sali : i n s t rukcy jne j , p o d o ­
b n ie ż  i Pana  T h o u f e ' t , 1 Redak to ra  R e w o l u ­
c y i ,  który z po w o d u  chorob y  czas swój w szpi­
talu wys iedz ieć  musi .  Po  d łu g ich  dyskussyach,  
w których P P .  M a u g u i n ,  B e r r y e r  i H e n n e -  
quin,  sprawy osk arż on ych  b ron i l i ,  przysięgl i  
t ychże z p ow od u  naruszen ia  praw K ró l a ,  u- 
Św.ięęonych t ronowi  i zabez p ie czo ny ch  on e-  
m u  p rzez  na ró d  ca ły ,  skazali  na ^mie s ięczna  
u w ię z ie n ie  i  karę p i e n i ę ż n ą  ,z 300 fr,  —- P a n
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G e n o u d e  takim sp o s o b e m  p rze d  koncern S ie r ­
pni* na wolność  n ie b ę d z ie  wyp uszczon ym .  

D e j  A l g i e r u  powroc i  do  Pa ry ża ,
G łoszą ,  że po r o z po z n an iu  budże tu  dla Mi- 

n i s t eryum spraw zewnę t rznych ,  G ene ra ł  Seba-  
stiani do  dymissyi  się po da ;  n a  miejsce jego 
nastąpi  p od o b n o  A dm ir a ł  R i gny .  Do tej p o ­
ry spodz iewa się P a n  Per ier ,  iż nada  sp rawom 
dvp iomacy jnym pomyślniej szy k ie ru ne k ,  tak 
dalece ,  i i  będzie mógł  odstąpić od poc z ą t k o ­
wego zamia ru  swego  za trzymania Min i s t e ry um 
rzeczonego  dla siebie.

D z i e n n i k  h a t i d l o w y  p i sz e :  Do nos i l i ­
śmy  wczoraj  o nadejśc iu n ad zw y ćz a jn eg o  g o ń ­
ca z P e te r sburg a  d o  M in i s t e ry um  spraw ze ­
w nę t rz nyc h  z d e pe sz am i  do r zą du  naszego,  
Z  tych wynikać się zdaje,  £e gab ine t  ro6syjski 
wzg lęd em ratyfikacyi t raktatu ża dn ych  j e szcze 
n i e u c z y m J  po s ta no wi eń  p e w n y c h ,  więc 
w przeciągu -6 t ygodni  nic  się j t s z c z e  n ie  
zd ec yd u je ,  pon ie waż  doczekać s ię  t e raz t r ze ­
ba pow ro tu  gońca ,  ma jącego  d op ie ro  być wy­
praw ion eg o .  Uwagi  g o d n ą  jest r zeczą ,  źe u- 
p ły n ie n ie  lej pory właśnie p r zy pa d a  na  p o ­
c z ą t e k  w i o 8 n y.

Nieda wn o  aresztowano  Gene ra ła  z p o w o d u  
bardzo małego  d ługu  i p r zy p r o w a d z o n o  p rzed 
P.  D eb e i l e ym e .  Ter i  musiał  p rzyznać źe p o ­
s tępowanie  to zu p e łn ie  zgodne  z przepisami  i 
źe  G enera ł  musi  się udać do więz ienia  St. Pe la ­
gie.  Wz ią ł  j ednakże  na bok komo rn ika ,  za ­
płacił  z własnych  funduszów d łu g  i tym sposo­
be m zachował  wolność starego wojownika,

H. i s z  p a n i  a.
Z  M a d r y t u ,  dn ia  26. S ty c z n ia . ' 

Dz ienn ik i  paryzkie d on osz ą :  „ O p r ó c z  P P .  
P ae z  de  la Gadena  i 0 1 a I i a , umieszczeni  są 
między  kandydatami na wakujący Urząd Min i ­
stra w wydziale spraw zewnę t rznych  po śmierci  
P a n a  Sa lmo n:  Xiąź ę  San b’t r n a n d o , oraz  P P .  
G o m ez  L ab rad or ,  Ur ru t i a ,  Castillo i Camp u-  
zano.  Tu te j szy P o s e ł  przy Dwo rze  A n g i e l ­
skim,  P.  Cea V e r m u d e z  upoważn iony  został 
do  s tawania na konferencyi  ze strony H is z pa ­
nii ,  gdyby tam rzecz toczyć się miała w sprawie 
Portugali i .  G łow na  kwatera wojska, s tojącego 
wobserwacyi  nad granicą P or tug a l ską ,  a które 
składać sie ma z 25,000 z 36 d z ia ł ami ,  jest  
w Ciudad - R d d n g o , “

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  7. L u te g o .

P rz y  rozpoczęc iu  dzisiejszego,  pos i ed zen ia  
I z b y  wyższej  wręczył  Xiąż ę  Sussex pe tycyą 
p r zez  200 medyków p o d p i s a n ą ,  żądających,  
sby  nau c e  anatomi i  należy tego  udz ie lo no  
wsparc ia  i t i latwiepia,  —  H r .  G re y  , m ię dz y  
in ńe tn i  pe tycyami  doręcza jąc  też j e d n ę  z I r ­
l a ndy i ,  w której  s ię  mieszkańcy o dm ia n y  p raw

dotyczących  się podatków kośc ie lnych  doma>- 
S 3j§» wyrzekł ,  źe  I zba ,  zan im pr ze dm io t  iten 
w eź m ie  pod. r o z w a g ę ,  nadewszye lko ną ; to 
uważać p o w i n n a ,  ażeby  praw d o tą d  islnieją-  
c y t h  n ie n a d w e r ę ź a n o  ( s ł u c h a jc ie ,  słuchaj ' ,  
c i e l ) ;  p rze to  pocz y tu je  on  za p rzyzwoi tą ,  
wnieść bi l ,  zabezpiecza jący  tym p r aw om  n a ­
leżytą powagę.  ( S ł u c h a j c i e ! )  H r .  W i c k lo w  
uw aża ł ,  że gdyby  zacny H r a b i a ,  p rzy  s t e rze  
państwa s to jący ,  in t ency ą  p o d o b n ą  dawn ić j  
był ośw iadczy ł ,  n i e j ed na  korzyść sp ły nę ła by  
była na nieszczęśl iwą I r l a n d y ą ;  zresztą  by ło  
to o dd a w u a  zamia rem jego w ła s n y m ,  wnieść 
bil ku u t r zy m an iu  powagi  p raw.  —  Mark iz  
L o n d o n d e r r y  cł iwali I z b ę ,  iż p r zy n a jm ni e j  
jakiekolwiek czyni  d oś w ia d cz en ia ,  ku p rzy­
n ie s i en iu  ulgi  nę d z n e j  I r l andy i .  L o r d  P lun .  
kett  o świadczył  za d ow ole n i e  swoje  z p o w o d u  
ob jawiającej  się coraz  ba rdz iej  chęc i  r zą d u  
w us ta l eniu praw,  s tosownie  do  których dz ie ­
s ięc iny pob ie rać  się mają.  Na n ieszczęśc ie  
wszelako wierzą w I r l a n dy i  p o w s z e c h n i e ,  źe 
r ząd  wielki  powzią ł  za mia r  zn ies i en ia  i u n i e ­
ważn ien ia  wszelkiej  własności  kościelnej .  ■— 
H r .  A b e r d e e n  ucz yn i ł  za po w ie d z ia n e  p r ze*  
s iebie  zapylan ie wzg lędem spraw belgi jskich,  
żądając u w iad om ien ia  , czy przy p r ze ło że n ia  
cho ć  cząs tkowo ty lko zraty f ikowauego  trakta- 
tu fo rmalnośc i  uświęco ne  z a c h o w a n o ?  H r ,  
G re y  dał  t ęże  8 3 rnę o d p o w i e d ź ,  j t ką  L o r d  
Pa l me rs ton  w I z b i e  n iż sze j ,  źe fo rmalno śc i  
w zwyczaj  wpro wa dzo ne ,  zac ho w a n e  być ma­
j ą  d op ie ro  po  z ra tyf ikowaniu t raktatu w ca­
łości.

S u n  p rzy  op i sa n iu  instalacyi  Sir  J o h n  
H o b h o u s e  i Pan a  T e n n y s o n  i uroczystości  
z p o w o d u  tego d a n e j ,  na jwiększemi  Kró l a  
uwielbiaj ąc  p o c h w a ła m i ,  robi  n iek tó re  uwag i  
n ad  w yc ho w an ie m  Xięźne j  Wik to ryi .  W y ­
nurza  on  o b a w ę ,  źe Xięźn iczkę  m ło d ą  l ak ie­
rni napawają  za sadami ,  kiore sposobowi  my­
ślenia  Króla teraźniej szego  wbrew są p rze c i ­
wne,  p rze to  też zaleca,  aby osoby dotychczas 
Nas tępczyn ią  otaczające o d da lo no .

Z  d n i a  g.  L u t e g o .  *
Spectator  zamieści ł  ostry ar tykuł  o bilu r e fo r ­

m y ,  w którym nas tępujące się wymierra ją  oso ­
by dostojne,  jako przeciwnicy środka tego zba­
w ie n n e go :  K ró l ow a ,  Xięźniczki  A u g u s t a  i Z o ­
fia, ma łżonka Posła rossyjskiego,  Xięźna  L ie -  
w e n ,  Xiąźęta Cumb er lan d ,  Glocester  i W e l ­
l ington.  Jako najgor l iwszego reformatora wy- 
mienia dzienn ik  ten Króla s a m e g o . — K u r y  e r  
uwagi  swoje robiąc nad wspornnionym ar tyku­
łem , oświadcza , źe wmieszanie  się Kró lowej  
Angielskiej  w sprawy pol i tyczne wbrew się 
sprzeciwia zasadom konstytucy jnym kraju.

L o r d  Kanc le rz  zasłabł  a  na  mie jscu j e g o  za-
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*ladł wczoraj  w Izb ie  wyższej  na worku  w e łn ia ­
n y m  Hr.  Schaf tesbury.  L o r d  B r o u g h a m  już 
od  dawna rzadko bardzo mówi!  w Izb ie  wyższej ;  
atąd wnioskowano ,  źe on  n ie  w takiej ,  jak n ie ­
gd yś ,  przyjaźni  żyje z p ierwszym Mini s t r em.  
W y m ó w k a  gazet  mini s t erya lnych,  źe no w o u- 
twor zon e  sądy w sp rawach  bankruc tw zupe łn ie  
jego  uw ag ę  na się ś c i ą gn ę ły , byna jmnie j  nie  
jest  dosta t eczną lub p rzekonywającą.

S t a n d a r d ,  gazeta wieczorna  w du ch u  T o r -  
rysów p i sa p a ,  d o n o s i ,  źe Sir J a m es  Gra ham ,  
pierwszy L o r d  admiral icyi ,  i Sir T h o m a s  D e n ­
m a n  u r zę d ów  swoich się zrzekli.  P ierwszy już 
był  zamilkł  od nie jakiego czasu w Izb ie  niższej, 
gdzie dawniej  był  j ednym z naj lepszych m ó w ­
ców na  ławce mini steryalnej .  Miał  on  p o d o ­
b n o  p rz t łożyć  Izb ie  rozkład wydatków dla m a ­
rynarki  i po różnić się w tej sprawie z Hr .  Grey.  
—■ O d  czasów n ie d o b o r u  z 4 mil w dochodach  
państwa wpadł  Rząd w wielki ambaras  pieniężny .  
W  kassie państwa nastał  odp ływ  zu p e łn y  tak 
dalece iź Rząd  czasami n ie  ma funduszów do  
wypłacen ia  u rzędn ikom pensy i kwai t alne j ,  co 
mianowicie  Itominissarzoni i n i ż szym u r zę d n i ­
kom staje się coraz bardziej  uciąźl iwem,  P o­
w tór na  kreacya pap ierowych p ieniędzy jest t e­
raz prawie n ie zb ęd n i e  p o t r ze b n ą ,  a choć  W i ­
gow ie  takiemu środkowi  dawniej  s ię zawsze 
sprzeciwial i ,  wszHako zbieg okoliczności  ich 
d o  użycia on eg o  skłoni .

Z d a j e  s ię ,  źe Xięźn iczka  Kent  zupe łn ie  się 
z n o w u  pojednała  z d w o r e m , z którym s ię ,  jak 
wiado mo ,  z powodu  zaniedban ia  etykiety po d ­
czas uroczystości  koronacyi  była poróżni ł a .  
Pokazu je  się ona często na p r ome na dac h  zX ię -  
źn ic zk ą  W ik to r y ą ,  której stan zdrowia ciągle 
j eszcze s łuszną wznieca obawę.  W  ś rodę z e ­
szłą Xiężniczka Kent  w pałacu swoim w K e n ­
s in g t on  wspaniały dała wieczór ;  między  mi ­
s tr zami ,  którzy się słyszeć d a l i , największe zy­
skała oklaski Pan i  Dulken,  graczka na for tepia­
n ie  z Hamburga.

T i m e s  ostro powstaje na sposób zabierania 
pism publ icznych we Francvi  i na samowolne  
ukarania a u t o ró w ,  rokując P a n u  K.  P e r i e r ,  źe 
jeśli przenikl iwość i rozsądek j ego nadużyc iom 
p o d o b n y m ,  końca n ie  p o ło ż ą ,  on  całe swoje 
za rządy  na  największe narazi  n i ebezp i t czeń-  
<two.

D n i a  4. m.  b. odby ło  się posiedzenie  komi te­
tu  wywędrowania  w Doicningst rre f .  O b e c n y m i  
byli  Xiąźę R i c h m o n d ,  L o r d  Hnwick i P P .  
F ranc i s  Baring i Ellice.  Codziet ts ię  p o 8 o a l b o  
l o o  kobiet zgłasza , chcących udać się do A u ­
stralii,  w tej nadziei  źe tam za mąż pójdą.

P a n i  F i t zhe rbe r t  ub iega się o honory  Króle­

wskie, Naz ywa  się o na  teraz wdową po  Je­
r zym I V .  (była o n a ,  jak wi ad om o,  pierwszą 
oblubien icą  zmar łego Króla) ,  daje  wielkie bale 
w Br i gh to n ,  do których tylko przystęp mają o-  
soby przy dworze  p rzeds tawione .  Mówią t e raz 
nawet ,  źe Jerzy  IV". ożen i ł  s ię z  n ią  katol ickim 
obrządk iem w Calais.

W y w o z y  srebra i z łota  u s t a ły ;  lecz kurs  je> 
szcze się tak nie  podn iós ł ,  aby sprzyjać n o w y m  
do w ozo m.

Cukiernia, handel wina i fabryka 
czekulady 

J. D.  W e i d n e r a  w Poznaniu,
przy W rocławskiej bramie N r. 111,

Prześw ie tne j  Publ iczności  n tam h o n o r  ni-  
n i e jszem don ieść ,  iż moj ą  n o w o-z a ł oźo ną  c u ­
kiernią,  h an de l  wina i f abrykę czekulady w dn iu  
dzis iejszym o tw orzy łem.

Polecając się łaskawym w z g lę d o m  Prześwie ­
tnej Pub l i cznośc i ,  n a d m i e n i a m :  iź 6kład mój 
zaopa t rzonym jest w naj lepsze gatunki  przed- 
in iotow mego h a n d l u ,  a co do  t r u n k ó w ,  jako 
to :  kawy,  he rba ty,  czekulady,  bu l ionu ,  pon* 
czu,  l ikworów i rozmai tych win,  w naj lepszych 
g a t unk ac h ,  zapew nia m wszystkim przez skore 
i r ze te lne  us łużenie  zadosyć uczynić.

P rzyrzekam oraz  wszelkie z a m ó w ie n ia ,  jak 
naj lepiej  i naj taniej  uskuteczniać,  i najusilniej* 
szern mojetn s ta raniem będz ie  z j ednać sobie 
zaufanie P rześwietnej  Publ icznośc i ,  o k tó re  nb  
n i e j szem ośmielam się upraszać.

P o z n a ń ,  dnia 21. L u te g o  1832,

W y cią g  z B erliń sk iego  kursu papierów  
i p ien ięd zy .

D nia 1 8 . Lutego i  8 3 2 . Papiera­
mi

G otow i­
zną

Ohligi długu państw a . .
po
94

po
93*

Obligi bankowe a i  do włącznie 
l l t . t l ł  . • . . , .

Zaehodnio-Pruskie listy zasta­
w ne . . . . . . 971 96J

Listy zastaw n. W . Xiystwa 
Poznańskiego. , . . 98.i _

W schodm o-Piushie . . . 991 _
Szląskie ................................. 105J

Poznań, dnia 20. Lutego i832 .
P a p ie r a m i .  G o ( o u r im £ .  O d

Kurs obligów w. Pożnania 96 —» &


